
I  f l l k  na l i e l t d l l l  f r o n a la : Przybycia pierwszych je r icó *  a n ie lsk ich  do nien-isckich p o zyc ji pod fit. Q tm tin .
Na pierwszym planie atos a

ciężkiego przesilenia, wywołanego sprawą chełmską, 
ogłosił w „Monitorze Polskim " oświadczenie zawie­
rające następujący program nowego iząd n :

Powołań zaufaniem N ajdostojniejszej B id y  re 
gencyjnej do utworzenia rządn Królestw a Polskiego, 
zdajemy sobie zupełnie sprawę ze szczególnej odpo­
wiedzi icści, jaka -  z powoda braku oparcia o przed­
stawicielstwo narodowe —  połączona je s t z obję­
ciem urzędów naszych. To też usilnem staraniem 
nasztra będzie doprowadzić jak najrychlej do ukon­
stytuowania Rady stanu, jako przejściowego organn 
prawodawczego, aby ;-rzy je j współdziałania stwo 
rzyć spiesznie warunki dla niezwłocznego zwołania 
3ejmn, w którym  myśl i wola narodn będą mogły 
wypowiedzieć się ostatecznie

Je s t  to sorawa tem bardziej pitna, że rozwój

Dginfe'i>h m asek gizowyrh. (Fot. B uf*.

stosunków międzynarodowych, a przedewszystkiem 
nkład stosunków państw sąsiednich, tworzących się 
na dawnych torytoryach imperynm rosyjskiego, znie- 
wąla nas do rychłego —  w ścisłem porozumieniu 
z państwami centralnemi —  ustalenia form prawno 
politycznych naszego państwa i określenia jego 
stanowiska. Je s t  przeto obowiązkiem naszym po czy 
uić przedewszystkiem potrzebne kn temu przygo­
towania, szukając możliwego zabezpieczenia naszych 
interesów politycznych i narodowych co do granic, 
urządzeń państwowych i warunków gospodarczego 
rozwoju.

Zajmiemy się również jak najusilniej tworzeniem 
wojska polskiego, jako koniecznego organn siły 
i obrony państwowości, przyczem stwierdzamy, że 
znaczne części wydzielonych z dawnej armii ro-
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I  v i t t  U  I ł  I  i d l ^ b  n i l . '  tran sp o rt czterech ty d ęcy  Jeńców angielikich w punkcie zbornym pod Arras. (Fot. Bnfa)
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syjekie j i dotychczas jeszcze poza granicą kraju 
pozostających korpusów polskich, będą mogły stać 
się nożądanem zasileniem kadrów polskiej siły 
zbrojnej.

Rozumiejąc zadanie sw oje przedewszysrkieńi 
jako pracę nad odbudową i utrwaleniem państwo­
wości polskiej, mamy postanowienie i otw artą dziś 
drogę do niezwłocznego przeprowadzenia organizacyi 
władz polskich i przejęcia w najbliższym czasie 
dalszych dziedzin adm instracyi, a to w miarę po

i r Ii e ;  r i ą f n  w K ró le s tw ie  z ( 1 ik le w : Ja n  Kenty 
Steczkowski, prezydent nowego gabinetn ministrów

stępu niazbędnycb przygotowań i z tem; jedynie 
czaaoweui aa rzecz mocarstw okupacyjnych ogra 
niczeniami, których meodzowność pozostawać będzie 
w związku z wciąż jeszcze srożąrą się w Europie 
wojną.


